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*—• Z  Krakowa «— 

K R Z E M O W A  
Wielmożnego Sebastyana Giirtlera,Człon­

ka Akadem ii z Fakultetu Medycznego do R e-  
dy Gospodarczej Szpitala  S. Ł azarza na 
W esoły p r zy  Krakowie będącego delegowa­

nego, t w teyże R adzie tako Członka p ie r ­
wszego U y a iiu ta  I Etatowym  • Rappor- 
towym zwanego no posiedzeniu R ady  Go 
jpodarczey w dniu 29 Ala ta r. b. przy w 
prowadzeniu Proiektu do Budżetu dla tegoż 

Szpitala na rok etatow y t $ i l  tn>ana (a.)
W y d z i a ł  Iwsz;  przynosi  pod wy*  

sofcie zdanie i decyrya  JW,  Prezesa i Sza-  

nowney Rady  proickt do Budżetu oa rok

i 8 *|  proiekt w  przedmioc ie ,  k t ó r j  m a  
bydź  podstawą całeg® Urządzenia i Orga» 

n i z a c y i ,  na  którym opierać cię ma usta­
lenie zaprowadzonego d la  dobra cierpią* 
cey  ludzkości  porządku , od którego ma 
zależeć cały  t ryb i sposób Administracyi  

i rachunkowości .  Jasną bowiem z siebie 
i oczywistą  iest r ze cz ą ,  że Budżet  nieodzo­
wny  i- na jb l iższy  śnieć może w p ł y w  na 
dobro i korzyść smutnych tu pomieszczo­
nych , nieprzyjaznego losu of iar .  Da ufa. 

godzenie cierpienia tych Jstot, które mniey  
doznawszy hoyności  w  udziale od O p a ­

trzności ,  są nadto f i zyczoie  dręczone,  
mi.. X dla tego tez W y d z ia ł  nasz składa*

(a) G d y  * Sza o o wn ey  Publiczności , a osobliwie na ProwioCyi  l u b  w ftraiach Są* 
siedzkich m ie sz ka ia ce y ,  i c z y t a n i a  Urządteń W y so ki e go  Rządzą .ego  .Senatu 
W o l n e g o  Kraiu Krakowskiego  sposobaeści  niemaiącey , mato komu wiadoma 
i e s t ,  coby  pod tem n a z w i s k i e m :  Rada Gospodarcza Szpitala S. Łozorca na w e ­
soły p rzy  Krakow ie,, rosumieć można , przeto f ieuz ta w n .a ieys iy  m svyia>
śoia-się przypisku.  . . _ , .

W i ado mo  mż iest powszechnie,  że przy  Krzkowie na Wesoły  lr*1 <,rorzzri ze le 
Sióstr Miłosierdzi* d n i a  5 C z e r w c a  1714 roku ud Michała Szembeka . utragana 
K r ak o w s ki eg o ,  Bis«up^ Hateuskiego do A r ak o w a  sp ro w a d z o n e, pod tytułem 
Spitala. 5. Ł a z a r z a w  którrin wszyscy ubodzy  ch.-rzy 1 skal iczel i  bezpłatn e 
leczeni i u trz rm yw zoi  s ą ,  tudzież ciężarne,  podrzut-i  1 swoi*- w y c h o w a ­
c ie  znayduia ^grotnaazeoie tych Sióstr Miłosierdzia,  ile dla cierpiacey ludzko* 
ści iest WajLoem 1 po trzeboem,  ty le  z powołania  i pobożnego swego poświęcę- 
ma się dla catey powszechności  Szanownęm i szacunku godnem , wspierane z a w * 
t z t  od pr. esz ł rch  Rządów tak w rożnem dopomaganiu i ułatwieniu odbierania od 
legowanych aapi talów prowizy.i l w i nd y ko w an iu  z a l e g ły c h , i a k o  też i taacznecm w-



K  594  ^
I#c g o ,  podchlebia sobie,  ł e  JW.  Prezes W y z n a ć  atóU Itutay mysfemy . iż ir to
} Sz ano wn a " . o *  przyiąć tenże proukto-  iekt  ten nie ieit  w y p r a c o w a n y  i sporzy- 
w » t y  Bu dżet ,  dopełnić g o ,  popi ,w\ć i ć . o n y  z taką  dokładnością,  i ak b y  .sobie 
W / , o k i e m u  Senatowi  Rządzącemu p o z a , '  ż y c z y ć  -ans Dależało,  bo i szczunłośc 
wierdzenie przedstawić raczy , a teraz a b y  czasu i trudności ,  iak z w yc za yn ie  w  po< 
od dnia igo  Cz erw ca  w bieg wszystko  pu- czątkach nastręczające i i ? ,  nie do z wo l i ł y  
czczone ,  do w yk onania  zaprowadzone i po-  nam zachować  potrzebney w.doch >dzeniu t 
rządek przepisami i urząazenum przez W y -  . / rachubii? ścisłości i d o kł a dn oś c i , c z a i ,  
soki Senat Rządzący w y  d a r e m , zatwier-  który iednych czyn ów zag ładza  często* 
dzo ny  tem samem z o i t a ł ,  postanowić ze> kroć panu-ąc i' ś l a d y ,  ęa drugich d oko» 
chce.  naoie u ła t w i a ,  w  ley  mierne większą  zoa®

 : " A 'i , 1 ‘ i," a 1 .  r S T  ~~ ' ' r' 11 * ’
gojowiźnie s u a m o n i  wspomagane b y w a ło .  R»ąd terażmeyszy dolnego Te go  
Kraiu , po wo dow any  takiemiż uczuciami co i Rządy poprzednicze dla Szpi tala S. 
Ł a z a r z a ,  podług możności skarbu,  udziela co rok pewne zasiłki  tak w gotawiżnie ,  
i a k  o te; w  opale przez dodawanie  Węgla  i D r e w a j  u wa ża jąc  zaś znaczne iru- 
dnoIcLi  prące tych Szanownych Sióstr wtiłozierd. i y , lak ch utrzymanie S p i t s U  
ogólnego w dobrym kwitnącym i swemu zamiarowi  odp owiadaiącym stanie wyr 
m a z a , zwłaszcza gdy  zaległych procentów od zoacznycn zapisanych Legatów 
drogą p raw a dochodzić potrz eba ,  tudzież wszystkie gałęzie przychód ■ Instytutu 
Stanowiące,  o p ą t n ę o i e  w wszystkie pogrzeby Sz pi ta la , p i ewy cz -rp a  tey  tro fcli- 
w o ś c i , dla  tak znaczoey l iczby  choyycto , po dr zu tk ow i  Sierot wymngaiącey ,  chrąo 
dopomódz  i usi łowania Sióstr Miłosierdzia zaw s ze  w s p i e r a ć ,  Senat R z f d  ący 

kiórego Opiece i pieczołowitości  wszystkie los tytuta  są podo aat ,  ) dnia iy Cisto- 
pa da  ig i 8  roku urządzenie w y d a i ą c  Radę Gospodarczą,  którafcy za.yrsze bij ła v  
po m ocy  d ^ a d c z e y  we wszelkich obiektach tym Szacownym Siostrom Miłosier­
d z i a .  a  tym sposobem by instytut ten pr zy pr ow ad zi ć  dc iak nay wy żs zeg o  sl -p- 
o ia  doskonałości ustanowi ły a uwazz iąc  cel Instytutu i potrzebę,  tudzież zgroma­
dzenie Sióstr Mi łos ierdz ia ,  Członkami  P a d y :
*. Z Senatu Rządzącego dwóch Seuątorów.
2. Z  Kapi tuły  Katedrałney f t rakewskiey  ‘2ch Cz łonków.
3. Z  Mi»sta Krakowa i Jego Okręgu 13 O by w at e l i .
4. Rektora  Sęminaryium XX.  Missyonarzy na, SlrądomiUo 

Cz łonka  A k a d e m d  z Fakultetu Medycznego.
6. P r o t i m e d t k a  W ol n eg o  Miasta  Krakowa^
7. F i z y k a  Szpitalnego.
3. Chyrurga  dtto. ,

l. Pani ę Przełożoną Szpitala S. Ł a za rza  lub Jey zastępczyaę 
10. Rachmistrza Szpitalnego pióro w Radzie t rzymającego  i Pannę Ekonomię ,  
oboię z głosem doradczym , m ia n ow ał  i za p r o s i ł ,  dzień w prowadzenia p ierw­
szego Marca r. b. naznaez,aiąc.

W  F> dzie tey Prezyduiący obieranym iest przez Cz łon k: Rady Gos^odarczey 
w e k s z o ś c ą  głosów sekretnych , którego urzędowanie t rwa rok ieden , lecz maże 
byciź po roku znowu oa nowo obranym. Do uformowania Kompletu na Sessyą 
Rady  Goipod arc zey  potrzebna iest obecność 9 Cz łonków głos stanowczy maiących.

Dn a igo Marc* r. b. Prezes Senatu wy stawia jąc  zamiar  Rządu w ustauowiey 
niu Radv  Sz pi ta lney ,  tuozieź spodziewane z niey d.a ludzkości  pożytki  w ozią* 
łanie w prowadzi ł .  Rada Gospo dar cza  pełnienie obowiązków od obrania Pre-
ves.a Naradzenia rozpoczęła.  'A' i aradz uj u się obioru Prezesa iedr; lbyślna zg
Ją nastąpiła J A ,  Stanisława Hraft ę A  odzickięgo P .ezesa  Sen atu ,  chociaż  m i  
tylu zatrudnieniami do Wysokiego  Jego stopo a przy wiązanemi obarczonego , a b y

f f y . W . i  *obi? 4oj?r.oć 1 poświęcenie się dejbry Kratowemu i cierpiącej'  lyd**



„ , A  D V O A
*< s i ę , n a s t r ę c z y  n a m  w n a s t ę p n y c h  t e c z n i o n y m  zost ał o.  L e c z  nietftniey z po -

latach '  sposobność.  rządku w y p a d ł o b y  dla przekonania się a

Nie położy l iśmy remanentu , k tóry  w  stanie czyn nym  remanentu , zaprosić W y *  
porządku rac hun kow ym,  nay pi erwszesta-  działy  Ekonomiki  we wn ęt rzn ej  i zdro- 

nowi  przychodu i ro d lo ,  bo nam ten nie.  w i a ,  aby  pierwszy ra c z y ł  zatrudnić się 
b y ł  i nie iest w i a d o m y , przeto ogólnego spisaniem wszelkich za pa sów  ż y w n o ś c i , 
w y r ac ho w a n ia  zakończyć n iemogl iśmy; n a po ió w ,  o d z ie ży ,  b i e l i zn y ,  sp rzętów,
dła ukończenia w i ę c ,  nie cierpiącego i u i  op ału ,  ś w i a t ł a ;  drugi stanu A p t e k i ,  n«- 
a w ł o k i ,  w y p a d a  nam upraszać JW.  Pre- rzędzi chyrurgicznych i [opasek,
*esa i Sz ano wn ej  Rady  o zalecenie] przy .  T y m  iedyoie sposobem ' w  ka rb y
niesienia teraz tutay Dziennika i protokó- swoie wszystko  w prowadzone będzie , 
tu przychodów i w y d a t k ó w  (  w s zak że  tym tylko sposobem stanie się zadosyć 
doi  dwa nie uczynią  w  istocie r ó ż n i c y ) rozporządzeniu Wysok:  Senatu Rządzące ,  
a b y  to co z rachunkowości  Idla dopełnienia go ogłoszonemu w Urządzeniu tego Sz p i .  
proiektu w y p a d a  , aby natychmiast  usku- t a l a , rozporządzeniu , które słusznie uwa-

kości Naczelnictwo w teyze  Radzie Go sp o d ar cz e j  przyiąć chciał  upros i ła ;  na 
w y pa de k  zaś słabości albo iaoych nieprzewidzianych przeszkód V ic e- P re ze s em  J w .  
Franciszka Piekarskiego'- V i c e - P r e z e s a  Sądu A p p e l a c y y n e g o , obrała,
T y m  sposobem uformowana Rada  Gospodarcza Szpi tala S. Ł a z a r z a ,  chcąc b y d ź  
temu Instytutowi u ży t ec zn i e j s zą  i skuteczntey dz ia łać ,  podzieli ła się na W y d z i a ­
ł y  , przeznaczając z urządzenia Senatu Rządzącego po wy że y  rzeczonego każde ,  
mu właściwe  stopnie cz yn no śc i ,  i do Każdego  z pomiędzy siebie Członki  zapro* 
aiia , iak następuie :

po Wydztału Igo Etatowanym i Rapportowym zwanego, naleią
1. 3 W .  X.  Bystr zonowski  Antoni  Kan: Rati Krak; z  Seoatu de l e gow any .
2. W W.  Giirtler Sebastyan Cz ło ne k  Akademii  z Fakultetu medycz;  d e l e g o w a n y .
3. —  X. Mieroszewski  Jerzy )
4. —  Szaster Antoni ) O b y w a t e l e  przez Senat zaproszeni.
5« —  Bartel  Jan Kantv )

Do Wydziały U  go Ekonomiki zewnętrz*ey. 
i» JJWW, X. Hrabia .Sierakowski Proboszcz Kated: Krak:  Ka wa ł :  Ord: S. Stan: 

Członek z Kapituły [delegowany.
—  X.  Łańcucki  Schol: Kated: K r ak : ,  Prałat  Kościoła P. M. Senator,  iako  

Cz łonek  z frapituły delegowany.
3.  —  Hrabia Wedzicki  Józef  )
4. —  S tr asze wski  F l o r y a n  )  O b y w a t e l e  p r z e z  S en a t  z a p r o s z e ń .
5.  —  F l o r k i e w i c z  K a i e ta n  )
6. W.  JX, Bieńkowski  Rektor Seminaryum XX,  Missyonarzy.

Do W yd zia łu  111. prawnego.
1. J J W W .  Piekarski V i c e .  Prezes Sądu Appel lacyynego  , iako O bywate l  przes  

Senat zaproszony.
#. Boduszyński  Augustyn Senator delegowany
g. —  MąkoUki  Jakób Vice • Prezes Sądu I. jDJtancyi ) Obywate le  przez
ą, i*. Wasserab Jó zef  ) Seaat  zaproszeni

Do Wydziału IV . Rasowego. 
ł .  J J W W ,  Mączeńsk; Jabób Sędzia Pokoiu )
S. — . Trzciński  Baltazar dtto dtto )  „
3- W  W .  Bartynowski  W o j c i e c h  ) O b y w e ł e l e  p n e i S e n a t  zaproszeni.
4* —  Kirchmzjer  Mateusz )

Do Wydziału V. Ekonomiki wtwnfłrzrtty,
«* W f f .  Bielecki P aw eł W ó jt  Gminny,



a ć  się m ot e  iako pomnik  ch wa le bn ych  u- i pielęgnowanie podrzutków i Sierot. W y -
Siłowań Rządu naszego dla dobra ludzko* soki Rządzący Senat wspomnionem Urzą-

ioi.  T y m  sposobem |Rada Go spod arcza ,  dzeniem powierza jąc Jm zarządzenie ,  Ra
potrafi wspierać Saanowne Siostry Miło- dę Gospodarczą w pomoc Jm przydał*
s ierdzia w  Jch dążeoisch do ulgi cierpią- a b y  przez to ułatwić Jm i u l i y ć  w tym

c y m ,  i postawioną będzie z i ś u ć  święte tak wielkim i trudnym zawodzie.  A  tym
w  tym w z g l ę d z i e  zamiary  Rządu , i ow- sposobem przez Rade Gospodarczą  będąc
ste m  wid ząc  o wo ce  sw ych  p ia ć  j u siło- Rząd nay Ui ż sz ym  świadkiem Jch poświę* 
trafi podwoi  usllność i tęgeść,  b r z  którey ceoia się,  *dda  Im sprawiedl iwość ,  gło-
opadłaby  szczęśl iwie  rozpoc eta  sprawa sząc przed Publicznością , t  chlubną dla
nędzy  , a na Nas z la ły b y  się słuszne w y .  Nich zaletą Jch zasługi , które Rubli-
rzekania c ierpiących.  Na tey drodze czoość w w idzia lnych  dla dobra ludiko-
szanocrne z powołania i pośw ęceoia się ści skutkach uwielbiać b ę d z i e ,  a  po .
awoieęo Siostry Miłosierdz ia ,  o !  ia k ie y .  zdr ow ie l i ,  a  Jch staraniem Kale cy  i chn
i e  oie będą mogły  doznawać serca rosko- rzy , wypielęgnowane i w y c h c w a n e  Jch
8zy i pociechy.  —  Święty w  Siedlisku troskl iwością i pieczołowitością Sieroty i
Niebiaa Wincenty a Paulo, Mąż za życ ia  podrzutki ,  cnotl iwe Jch Jmiona bez prze-
będ ąc y  wzorem prawdziwym chrześciań- stannie błogosławić będą. Wzniesie się
skiey bliźniego M i ł o ś c i ,  przepisawszy Jen dla Nich głos powszechnego uwielbienia i
ustawę i oney zatwierdzenie w yr ob iw sz y  uszanowania ; kosztować będą tey praw-
u Papieża Klemensa IX w połowie b isko dz lwey  pociechy ,  iaką rodzi  przeświadczę-
wieku  17 po wo ła ł  J ■. do opatrysyania i tiie wewnętrzne z cz yn ów  ludzkości  i Ii to '
pielęgnowania chorych po domach,  Szpi ta-  sc i , a iakie samey tylko  CnOcie czuć
l a c h  i więzlęniach i oddał  Jm n.-.uczaoie i kosztować iest wolno.

*****................... . 1 * ■ 1 ..i. ■ ■ 1 1 - 1 1  ... -,
3. —- Stummer Maciey )
3* K r zy za o ow .ki  Kanty ) O by w at e l e  przez Senat  zaproszeni.
Ą. —  Awiatkowski  Michał  )

D o 14 y  dział u V I . zdrowia.
1. W W .  Boduszyńiki  W o y c i e c h  Protomedyk W .  M. 5.
a. —• Sawiczęwski  Juliao Doktór  M ed y c y n y  i Chy rurg  Ob yw ate l  przez Se­

nat zaproszony.  
g. F i z y k  Szpi tala vacat.
4 . Fi ja łkowski  Bazy li  Dokt ór  Chyrurg  Sz p i t j l n y .  Zastępca  F izy ka .

Przełożona Szpitala i fikonomka oieumieszczone w żadnym W y d z i a l e ,  ponie­
w a ż  przy  nich iako iest cała Administracya tego Jastytutu , tak maią p r a w e  W kał* 
d ym  wydziale w nosić , przełożona zaś ma głos s ta nowczy .
^Wszystkie po wy żs ze  Członki Radę Gospodarczą składające , nie są wcale płatne*
m l ,  lecz tylko gorliwością i dobrem cte rp ią ce y  ludzkości powo dow ane  swoie u- 

sługi o f f iarowały .  —  Rachmistrz t y l k o ,  k tóry  ciągle w Szpitalu pr ac ow ać  musi ,  
któremu powierzone całe archiwum Instytutu,  wszystkie Regestra Przychodów i  
R o z r h o d ó w ,  robienie rachun ków ,  utr zymanie  Kancellary i, tudzież Ar chiwum R a ­
ny G o s p o d a r c z e j ,  na którey posiedzeniach t rzyma p ió ro ,  a przeto iest Jey Se­
kretarzem zgłosem do ra dc zy m ,  test pr zys ięg ł ymi  Ra u cy on ow an ym  , ten więc,  po ­
tem F i z y k ,  C h y r u r g ,  Akuszerka  1 ieden praktykant Chyru rg i i ,  e& płatnemi z g a s ­
ł y  Szpi talnej -  ‘

T a k i e  iest znaczenie nazwiska  t e g o7łada Gospodarcza Szpitala  S. Ł a za rza , która  
P®płog- 'akich prawideł  się r z ą d z i ,  c i ekawa Szanowna hubljc2nolć w urządzeniu 

yo d  doiem 17 L is topada  l&iói  roku przez L z ą c z ą t y  Senat v « d « n r m ,  doczytać  
aię może. .
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Z  rP m iA w y  a. 1,5 Czeru ca.

Cd y  w c ias ie  bytności Nay ja  -uey 
**ego Pana  w roki u zeszłym w tutey-zey  
sto l icy  na zaniesione bezpośrednie tjp Tro­
nu prośby o p e n s y ie  emeryta lne ,  zr-padłe 
w  Kommissyi  z Grona Rad y  Stanu ust.  no- 
wi o u ey  do roz poznawania  tego rodiaiu 
próśb r ez o l uc yte , osoby interessow-ne po 
odebranie ouych  dotąd się nie zgłosi ły , do­

ręczenie zaś onym iu i  to dla niewymie*
U', on ego na niektórych prośnach mieysca 
zamieszkania ,  lub zmiany  onego,  nastąpić 
nie mogło ,  t  polecenia JW.  M.oistra Pre- 
zyduiącego podaie się poniżę/ spis z a l e ­
g łych  rezo luc j i  do pu bl icmey  w n d o n ł i -  
Śc1 , w tym ce l u ,  i żby  iuteressowaDe o s i  
b y ,  po wspotnnione rezolucyie do &aocel  
laryi Rad y  Stanu zgłosić się chciafy.

Dn Szymona Raczkowskiego ,  byłego 
Porucznika w o y s k  Polskich.

D« Wiktora Piałobi zeikiego,  byłego 
Majo ra  w o y s k  Polskich.

Do Jozefa Ciołkowskiego , byłego C h o ­
rążego d a w u e y  gwarJyi .

Do Katarzy ny  TaegJ  wd o wy  p j D o -  

t o r c y  A r c t r w u m  w b y łe y  Izbie Aioi tni -  
s t r ac yy ne y  dóbr  Korony.

Do  Mar yianny  Szy l i iug  w d o w y  po 

Kapi tanie woysk  Polskich.
Do K a ta r zy n y  z Jobłońskich Rohr 

w d o w y  po by łym  Pułkowniku.
i.-o Mateusza Łośmskiego,  by łego  Po­

rucznika woysk  Polskich.

Do  Heleny Za wa dz ki ey  w d o w y  po 
K s p i t a a i e  d aw n ey  Polskiey g s ardy  i.

D o W i k t o r y i  lii wd ow y po snyce­
r z u  2 K ry m u  spro wa dzo nym .

D o  Teofi la Rudnickiego,  by łego  Puł ­
kownika dawnych w o y sk  bełsk ich.  *

W  W a rsz a wi e  d. 13 Cz erw ca  1319 r.

Kommissyitt Rządowa Przychodów iSPa-bu.
Podaie mnicyszem do pu bl ic zn ej  wia*

*

do m o ś c i , i i  Nayiaśniet  s v Ce art  W - r r e h  

Rossyy  i Król  Polski , 1 cc ęci trj. ypusrcze 
nia mieszkańców K r t l e s t * a  P-Msięgo d® 
używania  wszelkich ko rzyśc i ,  izkie dła 
kraiu z połączenia go 2 Cesarstwem R^s* 
syyskiem wyniknąć m o g ą ,  r c iy  1 l„s.ka - 
wie zezwol ić  na wolne w.>ro.wą'zanie 
bez opłaty cla koni z RoSsyt do kraiu tu.- 
łeyszego  pr2ei  Ukaz.

Następnie X ia sę Namiestnik K r ó l e w ­
ski w dopełnieniu woli  Nayiaśni -y izego  
Pana , toczą cey  się wy pr ow ad za n ia  k o n i  
za gr-nicę Królestwa,  w y d a ł  postanowi®* 

eie.  c o d o  sto w j domtiszcza i ;  ce s ię :
W I m i e n i u  N a  y i a ś u i e y i z e g ó  

A L  E X A N P R A  I. 
C E S A R Z A  W S Z E C H  R O S S Y Y ,  K R O L Ą  

P O L S K I E G O ,  &<■. &c. &c,

Xże NA MI ES TN1K Królem ski.  w 
Radzie Stanu.

Lubo zakaz w y p r o w a d z a n i a  koni za  

granicę,  w ca łey rozciąg łośc i ,  d o t y c h c z a s  
t rwa  1 nadal zacbowuie się:  w  u m i a r u
icdnak ściśłeyszega zapobieżenia wychod u 
koni za „ranicę Królestwa Polskiego od 
ściany Prus ,  Austryi  i okręgu wolnego 
miasta Krakowa,  na przedstawienie Koni* 
missyi  Rz-adowey Prz yc hod ów i Skarbu 
postanowi l i śmy i s ta nowiemy:

Art. 1. Każdy przeiezdzaiący granicę 
Króles twa  Polskiego bą dź  własuemi,  bądź  
naiętemi kor] ni i , od ścian Państwa  Au- 
stryiack.ego , Pruskiego., oraz okręgu mia» 
sta wolnego K r a k o w a ,  winien na komo* 
r ze ,  lub przykomorku podać do zapisania 
efficyialiście i lość,  ko lor ,  opis znaków 
s te ze góluych,  miarę 1 lata koui,

A r t .  2, D r i a d  Celny p o  z a p i s a n i u  ta* 
k o w y m  , w y d a  mu z a ś w i a d c z e n i e  s t o s o w n e ,  

w  formie ,  i a k ą  łśonimissyia R z ąd o w a  Przy­
c h o d ó w  i S k a r b u , p r z e p i s z e .

Art.  3. O by w ate l  i mieszkaniec Kró­
lestwa  polskiego pr .y .e ż dz a i ą cv  z zagra-
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tsicy do, kraiu , ma leg i ty mow ać  sję t i i  te- 
mi lamemi  p o w r a c a  końm i , kwitem iaki 
p r z y  w y i e i d z i e  od Urzędu Celnego uzy-  
skał.

Art.  4. Cudzoziemiec powr ac ają cy  
własnemi  końmi do A u s t r y i ,  Prus i okrę- 
gu wolnego miasta K r a k o w a ,  równie obo­
w i ą z a n y  iest z ło żyć  kwi t  pr zy  wieździe 
od  Urzędu Celnego u z y s k a n y ,  na dowód 
ze  temi sa m em i ,  a  nie innćmi końmi p o ­
w r a c a  ; bez dopełnienia zaś te y  formalno* 
i c i  konie za  granicę wypuszczone  nie bę- 
dą.

Art.  5. Postępuiąey wbrew  przepisom 
po wy zs ze m i  artykułami  w s k a z a n y m ,  za ­
płaci  kary  za  każdego konia,  bądź do 
kraiu  n i ew róc one go, bądź odmienionego,  
bez różnicy po 50 czer:  zł.  czyl i  zł.  poi. 900, 
k t óre y  połowa dla Denuncyanta prze ina­
cz a  się.

Art.  6. Przypadek utracenia za gra­
nicę wyprowadzonego z kraiu Króles twa  

polskiego konia , winien b y d ź  p r i y  po­
wroc ie  do kraiu udowodniony  świade­
ctwem wiarygodaem i urzędowem M agi ­
stralne rniey scowych.

Art.  7. Officyial iści  , k t órzyby  o do­
pomaganiu tego rodzaiu kontrabandy,  prze­
konani  byl i  , na zaw sz e  od służby  odda­
leni ,  i szkodę wynagrodz ić  obowiązani  
będą.

Art.  g. Dopełnienie ninieyszegO P o ­
stanowienia N a s z e g o , !  ogłoszenie t ak o w e­
go , c iem nie j  wydanie  s tosownych , gdzie 
na le ży  r oZ pof ząd ze h, Romrtiissyi Rządo- 
W e y  P n j c h o d o w  i Skarbu polecamy.

D z ia ło  śię w  Warszawie  na po s iedz i -  
kiii  Rad y  A d m i n i s t r a c y j n e j  dnia i MCA 

Cz er w ca  1810 ft

(  podpis and )  Z d ią e tit .

Minister Pretyduiący  w Kom- 
missyi  Rz ąd o we y  Prz yc ho ­
dów i Skarbu 

( p o d p : )  J. ęglertshi.
Radca  Sekr: Stanu Jenerał Brygady 

(podp.)  Kossecki.
Zgodno z Oryginałem 

Radca  Sekretarz S t a n u , Jenerał Bryt 
(pod.) Aossecii.

Z  Paryża d. 5  Czerwca,
Król  dał  wielu zas łużonym Jenera­

ło m  wo y sk a  Fran cuskiego ,  a  między iw* 
nemi JJ. Gerard i Poinsot,  po jedyncze po­
słuchani  1.

Koszta ko ro na c j i  Kr ó la  nie będą * 
listy c y w i l n e j  zas tąpione , ponieważ koro- 
nacyia iest narodową uroctystością.  B ę ­
dzie ona nader okazała * kleynoty korony  
pomnożone zostały zakupem za 1 mili-  
Fr. Kościoł  S.  Genowefy  ma bydz  k a rm a ­
zy now ym  aksamitem wybi ty .

S ię żn a  Aogouleme iest od kilku dni 
S łaba , a  Xiężna Berry zna ydu ie  się w 9 
miesiącu ciąży.

Z  powodu uięcia się tak bafdżo prze* 
PieCzętarza Serre za prerogatywą Królew­
ską ułaskawienia w  czasie j p r a w y  w y ­
gnańców , napisał  Monarcho  do n iego ,  i ł  
nigdy u czy c io ne y  mu i iego rodzinie p r z y ­
sługi nie zapo m ni ,  a w  wi eczór  powto* 
r zy ł  to lego żonie.

Jedn® zpism tute jszych  tw i er d z i ,  i i  
Sz way cary ia  zniesie w  kfótce z w y c z a j  
na j m o w a n ia  na żołd lu d J.

P.  Jaubert pr zybył  z r e sZ t ą  k o i  R&- 
Szemi rski ch do T u l o n u ,  gdzie odbywA 
k w a r a n t a n n ę .  K o Z J  te m a ią  p Ow ię k śz eJ  

Części pł a sk i e  i proste togi* A sierć weł ­
niastą w i s z ą c ą  aż do nóg. Prz ys ko rs is  
iest m i ę k k a  tak i e d w a b  i b ia ło  z czarne® 
nskrapizoa.



Tlolctor Gal l  odwiedzaląe data obła* cy zaćmi ła powietrze • tf\r y ł a  pola i okro-
Jfcaoych w B i c e i r e ,  zapyta ł  się iednego z 
'■Olch ; Dla Czego tu iesteś z a m k n i ę t y ; 
t d n e s t  się bydp zdrow ego .umysłu , i na 
czaąąte T w o i r y  nic morę  tnaleść żadnego 
śladu po m :ę-zania z m y s ł ó w ?  ”  Nie dzi­
w n y  s.ę,  Moi Doktorze ,  odpowie obłąka­
ny y podczas r e w o l u c j i  -ucięło ...mi głowi; i  

.na iey .  mieysce inną wsadzono. , ,
Zagadka f*. Biguon nie ie&t Uszcze roz- 

j u a - a r ą ,  i ia-k się zdaie występuje Pan 
^ArgcpsoB z deugą j tpowi bowiem o dodat­
k o w e j  liście w y g n a ń có w  , których imiona 
me zraydui-  się n-  liście r. 1815. Jeden 
% Depujiowaovc.ii chce ,  tak m ó w i ą ,  nakło- 
-nić b. Bignou .do _wyiajuienia niektórych 
W y ra z ó w  -drukowanej  sw e y  t io w y  f,ec,-. 
pil postanowi ł  uie d«ć wyjaśnienia' ,  po 
rtie *,ai n i e m i l i  swcy mow y w izbic i 
Ministrom tylko winien odpowiedzi  sj.

; chce zatem ocz.eii.iw ać , czyli Mini­

strowie akc reprtz  ntaota lub iako autora 
.U10WV zechcą g o  do tego przymusić.  Dzien.  
43>k Paryzki  wkła da  zaś na' P. f i .goon obo­
wiązek , aby sam .bez przymusu Ministrów 
wyiasnił  w s z y s t k o ,  i r oz w ia za i  zagadkę,  

g dy ż  jw Rządzie konity t u c y y o y m  nie po­

winno o e by dź  tajnego.  P. Chatedu- 
j i . a n d ,  w y r a ż a  tenże dziennik,  uży ł  fak« 
y e  wyraz u  ukrywającego  i rkowąś tajemni­
c ę , i gro z i ,  iz gdy będzie do tego prty-  
tuuszony,  odkryte pewne okolniki ,  tyc zą­
c e  się ustawy wzglrdem przebaczenia.

Gr-“d d. 24 Maia w y t lu k ł  w  60 wsiach 
d epar ta ment u niższych Piereoeew zboże. 
W  Amiens i innych okolicael F r a n c j i  po- 
tftynii  gr<ad w tymże  dniu wi elkie szkody  

-Pisma tute j sz e  ząw iera ią  co nastę- 
jrnie : ”  Obfite tego rocznie ured/aie
dotknęła w okolicy Arles bolesna nader

Jdę ka. Niespodziewanie (Chmura szaraą*

poe poczj  niła spustoszenia.  W y sz ło  m n ó ­
stwo .ludzi w pola i w iedcym dniu naz* 
bieratio 57 cetoarów tych  żarto,czcych ror 

Iraków. L e c z  on. ew ie le  zm n ie js zy ła  si§ 
ich l iczba j są one iesz ;ze  małe , i gdy te« 
raz takie czynią s i k o d y ,  cóż  dopiero bę­
dzie gdy podrosną. T e r a z  rzuci ły  się| na­
przód u_ hjki i późne za s io c y  j ale gdy  
te w yi ed zą ,  c h w y cą  się zapewne i innych 
urodiia ów , ieżeli ich nic potrafią wytę-

p- ' ”
”  Wiylkie nieszczęście i  w y r a ż a  dzień- 

Lik W erssalski : Niepodległy by ł  po uli­
cach Węrssalu przez część mieszkańców 
ca śmierć ścigany P r z y b y ł  po zlasku St. 
Ge-majne i d ą ż y ł  do St. Cloud. Lecz  ści­
g a n y ^  ze w «zy stkich stron o to cz o n y,  zo­
stał  srhwy t a o y , potępiony i naty chmiast 
stracony. Rtoż to by ł  ten M e p o d L g ł y ?  

—  Zaiąc ,  który uciekłszy z lasku , przy  

na^ini/iey dwie [godziny u t r z y m y w a ł  w 
i y w e m  poruszeniu część naszey ludno* 
i i i .  „

G d y  d. 3 b. m. roztrząsano część bu ­
dżetu tyc zącą  się w y d a t k ó w  Ministerstwa, 
woiennego w kwocie 192 mili. Fr.  rzek ł  P. 
de la Bourdonaye:  ■*’ Nie powinniśmy się 
teraz uzbraiać ; Francyia  nie powinna  t e ­
raz  swey siły na p o tę dz e , ale aa umiar­
kowaniu zakładać.  Nie d o s yć że ,  iż m am y  
ustawę o rekrutowaniu , która sp-zeciwią  
się Monatchictnetnu S t a d o w i  {  mocne 
szemrania na lewej- stronie ) > nie dosyćże,  
i i  ta j s t a w ą  pr-ez rposob postępu -v w o y -  
sku wzbud tiia wojennego i zdobyczego  
ducha?  Potrzebaż ieszc ip  przez p o m no ­
żenie woypka  po więks zyć  w p ł y w  iego i 
uczynić go r z ą d o w y m ?  J a k i e  są skutki z 
pomnożenia woyska  i sposobu postępu w  
a p n ,  któreście uchwai j l , .  U tw or zy l i ś c i e ,



w y zn a ć  potrzeba , bardzo ubogie wo ysko;  
n a l eży z  powiększać go leszcze bez z a p e w ­
nienia officerom chwalebnego  hi 'u , ażeby 
twoienn.mu i zdo by wcz em u duchowi ,  do 
k tór eg o  lekkomyślny i woienoy  narad aż 
nadto iest sk łonny,  tern większą dać p o ­
budkę? w  takim duchu utworzone w o y -  
s k o p  rrinaiać i rti c i e le  iego stawiać mę­
żów , którzy go oa ostatnie końce Europy  
prowadzi l i  ; mężów którzy  przez traktaty 
p o m a  w ion*mi zostali maioratów i uposa- 
2 eń , które ira waleczność zy s k a ł a ,  i przez 
odwagę swoią odzyskać  m o w u  one mogą,  
i<jt to wzbudzać chęć w e j n y ,  iest to d .- 
daw ać  ochoty do nabycia s ławy i maist.  
ku przez zdoby czoyrą woynę.  Duch  iednafr 
w o y  ay i idorsyczy,  nie zgadza się wcale,Mci  
Panowie,  z prawoością tronu, Przy  wtaszcze- 
nie za w s - e  w oonwie, zawsze tyraeizuiące,  
utrzymać  się tylko może prze i  oręż i zd;-  
bycz .  Potrjebui t  one pieniędzy i k r w i ,  
i Iest postrachem dla nieprzyiacioł  i własney 
o y c z y m y .  Wzbudzać  ducha zdobyczy'  i 
chęć do b i t e w ,  iest to chcieć sz yp ko  
prz\ wrócu przy ‘' łaszczenie i zgubie pra- 
w r o ś ć  tronu. .Nie po pieraymy takiego 
systemaiu ,  i nie w z m a c c i a y m y  party któ­
ra lubo s ł a b a ,  ic;t  le.Jnak 'y le  czy «,rią i 
przedtiębiuretr, , iż i r z e z  Sgyore nauki pod- 
kopuie codzi-noie podstawy t ronu,  i dla 
t-sn prędszego obalenia M on arc hy ,  prosi 
go o "łaski, i w imieniu konstvturyi  i 
wolności  ściągnąć na cz»s chce n iesz ,że­
ście i konstytucyią by łego Cesarstw* 1 o- 
u i rn  a l  w s :V ' c y  tu zgromadzeni  pragnie­
m y  umocnienia trm u i s ławy  F r a n c j i ,  
powinniśmy zatem mieć się na. ostrożno, 
ści względem szUohetney p rnyłki, Nie 
Kazba- woeska-,  ale iego odwaga i wier­
ność stanowi 'os-państw.. Nie bądźmy, ską- 
pemi dla- tych którzy krew i żvr-1  s w o ­
je poświęć-  ; , i żądaymy na owczas  hez- 
p ie cz eń s tw s , które zas?d.:e się na przy-- 
t-hylacrści woy s k a ,  r.a. si e i puwadze na­
r od u ,  na yowiszechney potrzebie p o k o i u , 
a mianów icie V J prawności zupełnie Kran- 
<łu, liiey D y na s ty  i.. W nesrę o ztnnieysze- 
nie. budżetu wojennego na i~ j  nii)!. Kr. , ,  
—  L ’.zue gtosy z.prawey. strony *Ml»ły 
druku- tey ni >wv.. Z  lewey kr.zyczat o : 
Nie! Nie!  —  Ben Costant rzekł;.- ,, W 
imieniu: Francy  i ecu-zia m..-ię drukowi 
( śmiech'  z .p raw.ey> 'rooy  ) ponieważ- mo­
wa zacnego- M ówcy  zmierza do w mc.  
wiepia w E uro pę ,  i i  Francyia iest Jesz­
cz e  r e w c d u c y y n ą g d j  tyoicza.ei r  ięsti 
k o o s t y t u c y y n ą . ,,

„  Wszystko każ* OfiMwai  j f i l i i  ■*
pr ze d w c zo ra j sz yt n  posiedzeniu Piet zętart 
de Serrc)  i i  posiedzenia i zb y  zaKończą 
się tak i po koy nie , i&k by ły  na początku 
burzl iwa.  Należy  odpowiedzieć  c a  z a r z t t  
t y , które wczoray  od z*. de la Uourd^a* 
naye s ty . se ć  s<ę z mównicy d a ł y .  Podo'  
bne twierdzenia , które echo źlechętoycn 
d.-dzko roznosi ,  szkod.. ićby kratowi  ma* 
gly.  Powiedz iał  z a c n y  Mówca , iż usta;/*
0 rekrutowaniu i sposób postępu w w o j s k *  
u tw o r z y ł y  zd obyczowe i r ew olu cy yne  sro y-  
sko. Jeżeli tak. sesł pr ze lo nany, .  tedy po- 
wiuien b y ł  żądać tey cofnienia i o s k a rż y ć  
Miiiistrów. P r z y m a w i a ,  iż na czele woJ« 
tka postawiana ogo łac any ch  z uposażeń 
w o y s k o w y c h .  Lecz  ir.kże szlachetnie.  Król  
v  tey mierze postąpił ! W sz ak ż e  Henryk 
IV p o w o ła ł  do ss-oieyo wo y sa a  tych , któ- 
tzy  przeciw niemu w a l c z y l i ,  a  po  dumo* 
wey  woyn ie po dc zas  cnatcletności L u d w i k a  
XIV stawiony był  na czele woyslra Iró<- 
lewskiego ten sam wn'dz,  który przed ro«
1 em przeciw niemu woiował- ; tern sam 
Turenius.z , który u b i n u y  uratowui  Frań* 
cyip. >iowca usiluie na»s pąaz zaraźl iweipi  
w y s t a w i ć ;  letz na-ród nie da się obłąkać.  
TA idiieliśruy w szelkiego rodzaiu c tzu s ió w,  
lecz z d a rt o  z nich maski.  T e r a z  w s z y s c y  
są za ut- iymanieni  , d ’-t za obaleniem., ,  —  
Pr-y  naywiększyLh nklaskaeh zszedł  Pie» 
c z t l a r i  z m o a n i c y .

I‘ će  L u fu y tłli : Nieby łoby rzeczą pa- 
t ryiotrezną narodowy baszą niepodległość 
zusadzać na  zden u cścieonych Rząd,iw i 
na świadectwie o dobrem postępowaniu 
ducha stronniczego, ę G*osne p o c h w a ł y . )  
Przed wszystkiem zwrocie należy uwagę  
na .gw.ard.rip narodową i tę iaH na y le p i fy  
ur iądzic.  S z w a y c a r ó w i e  i icdczas moiego 
w t a z y ż u  dowództwa  na yłepiey się sprawi­
l i ; lecz my iasKiiyth cudiozieri i i  ów- nif: 
powinniśmy, mi eć  na żołdzie naszetr . , ,

j f n w a ł  Grenizr : Rrol pr«gnie poko-- 
u i cała -F raocy ia  go pragoie, r  de la Bo­

ni donnsye chce-,, ażeby z t  każda i«.ząj 
kl-dy puka?*, się obca s‘ ła ca granicach 
o a s z y t n ,  Francyia ulegała iej z pokorą,  
Nasza ustawa o rekrutowaniu iest  bardzo 
mądrze u ło łora.  Obce nawet M icars twa  
które wspanialsze ni są ,  niżeli- r iektórzy  
Francuzi, ,  pochwalil i  ten w lelki akt  naszej  
niepodległości  ( G ł o ś n e  po chwały .  Fro-  
po-zyoyi a IV de-di Bourdoonay >. drzuconą^, 
a K. Salil. z odtrąceniem ij- miU. od w y ­
datków na w-oysko wiskszwścią g ło só w  
przyiętą z o s u t a .
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-2 Petersburga d. a» JWaiald.k.
NN. Cesarstwo Jchmość wy jechal i  z tu­

t e j s z e j  stolicy do Cartk iega-Sio ła .  C e u *  
r z o w a  Je j moś ć  M atk a  w y i e c h a ł a  do P a ­
w ł o w sk a .

Podług wiadomości  p ew ny ch ,  W .  Xią- 

żę Michał  w y ie id z a ią c  z Wiednia ,  zamie­
rz y ł  stanąć w Riiowie  na dzień 17 ,  a żaba* 
w i w s t y  przez J8 i 19, p r zy by dż  tu z a m y ­
ślał na dzień 39 t, m.

Unia 10 Maia umarł  w  Moskwie Rad- 
Ca t a y o j  i Senator T eo d or  I w au o w ic z  Lc« 
w a s z e * ,

Dn ia  171.  m. Jenerał Adiutant J. C. Mo.  
ści ^ Jenerał Porucznik Czerny szew pr zyb ył  
do 2*ov. oczarslca.

Hrabia Jtaliński, Minister Rostyyski  
w  R z y m i e  i P .Sperański  , Gubernator Jene- 
ralny S y b e r y i ,  wybrani  zostali na człon­
ków ho norowych Cesarsktey Akademii  

(tank.
Rrofestór Uniwersytetu Petersburg, 

sk iego,  Radca  Stanu Rukolnik ,  otrzyma* 
w  nagrodę zasług,  Starostwo Oszki ńs ki e i ;  
fo lwark  Be b r u s z y , a  to na lat 12 bez 0- 
pła ty  do skarbu.

Z  Wiednia d. 1$ Czerw ca,.
Z  Rz ymu nadeszła tu wia domolć  , l e  

Nayiaśnieyti  Cesarstwo Jchmość d. i b . m ,  
przybyli  w  powrocie z  Neapolu szczęśl iwie 
do tego miasta,  gdzie &i do 6 z rana z a .  

ba wi a l i , udaiąc si f  prze* T e r n i , Fol igno i

Arezzo do Florencji.
Przez nadbiegłego tu d. 12 b. na. g o ń ­

c em z R z y m u  of ł i cera  F a p i e z k i e y  g w a r ,  
d y i , M a r g r .  C a p r a n i c a ,  n ad es zł a  p r z y i e  

b i o s  w i a d o m o ś ć ,  ż e  J. Ś w i ą t o b l i w o ś ć  na 
odbytem w  d. 4 k. mi k o a s y s t o r z u  J. C z .  
sarzewicowską  Mość Ar cy  - X c i a  Rudol fa 
n i e t y l k o  A r c y b i s k u p e m  O ł o m o n i e c k i m  e a -  

twierdzi ł ,  ale oraz udzielił  mu g o d a o ś ć

kardynalską.
1t Bruxelti d . 5  Czerwca.

 ̂ pzieDoik^' tuteyazy L e vrai Liberał 
zawiera  nadesłanie'  sobie następujące pi- 

i m a  :
Z  Sztoko/mu d. t8 M aia  1819.

Udałeś się W P an  d o  m n i e ,  c h o c i a ż  

m n i a ” nie  z n a s z ,  p o l e g a i s c  i e d y n i e  na 
m o i e y  s ł a w i e  i a k o  l i b e r a l n e g o  p i s a r z a .  

Z a u f a n i e  Jego c z y n i  m i  z a s z e z j *  i  nie  z a .  
w i o d ę  go » o d p i s z ę  W F a n u -  i a k o  woloy-



SIciB.ljraa r e z r k  , k t ór y  z a r ó w n o  kocha- 
p r a w d ę ,  rak woloość.  Żądasz W R a n  
pewney  wiadomości  o pogłoskach wo y oy  
międz y  S z w e c y i ą ,  R o t s y i ą ,  D a n n ą  i t r u ­
stami , s łowem o ca Iey północy ; o po­
głoskach , które Niemiecka i Francuzka  
arystokracy ia  i różnych stron * wielkiem 
upodobaniem rozpuszcza.  Doniesienia 
takow e przv sto ią  ie dyn ie jz  umi ar om tey 
n i e p o p r a a n e y  aryt tokracv  i. Przez usta­
wiczne ich róż;, uszi znnie zdaie sis s a ma  

im w i e r z y ć ,  a może * ai-rty-  W j j t iom o 
iednak,  że ku rn i  się, jedy ni- uroieuianji i 
ułudzeniami Strzeż ŝ ę w c W Pan roz­
szerzać podobnych wieści,  któr » y  ę-  
gly się tylko  w pustych i slaby oh giowach 
ebskuraniów północnych i po łudniowych.

S z w e c y i a  uiema iv cale ochoty za­
czepiać  swoich sąs iadów; nie żąda nic od 
ziich ; nie myśli  granic swatch rozszerzać;  
skarb iey nie dozwala  iey zresztą myśleć 
•  woynie  zaczepney.  C h c i m o ż b y  Stwe- 
c y i ą  wewnątrz zaczepić? W iakun ce­
l u ,  dla  takiego interessu? AJialoiby to z 
po wo du należącego się Danii z Norwegii 
długo nastąpić ? Lecz  ;to byłby  za słaby
p o w ó d  do woyny  ,  i należy do drogi d ; -
p lom aty cz ney .  Rozpo c- ęt a  c tego po
w o d u  wo y na  , kosztowałaby ,  daleko w i ę ­
ksze summy , n ielt  w sprzeczce będący 
kapi tał  wynosi.  P ó ł n o c n e  nasze okolice 

a ie  rą bogate ; naykojztoWoieyszym o tszem 
kruszcem,  którego podostatkiem m a m y ,  
Iest żelazo.  Uzbroiłby ob natychmiast  
ręce przeszło 100,000 obywatel i .

, , G d y b y  cudzoziemiec narzucić nam 
chciał  obmieriń jarzmo niewoli ,  gdyby  
przysz ło  nam ronić naszey wol noś c i  i 
j ego  w szystK ie> , co nam iest naydroi-  

szetn , wszystkie nasze dzieci wz ię łyby  się

d o  oręż a ,  i wBet tyle prawie m ie l ib y ­
śmy woi  wników , i le  l i c ze m y  mężów.  
W o y n a  takowa nie wiele napastnikowi ta- 
pe vni« korzyści.  Kray  nasz ie»t pełen 
gór popr edzielariych gtębokiemi dol ina­
mi ; jezior* , rzeki , strumyki  i w ą w o z y  
za trz ym ai ą  co chwi lę na łzy ch  Jnieprzyia.  
ció-ł , t gdy natura obdarzy ła  nas obficie 
Termopi lami ,  zoaydz ie  się także w  teraź-  
meyszem ?p s. oleniu nie ieden Leonidas do 
ich obrany.  Wiemy iż znaydz ie  ich się 
w i e l u ,  a żołnierze nasi tak będą wierne- 
mi swoim wodzom , iak ci t rzymać  będą 
z s-voiemi bracią oręża.  Nie potrzeba
0 w e t  bę lz e stukać iednych lub ;d ru -  
g-ch pomiędzy siaremi naszemi Panami 
państwa  , ani pomiędzy naszemi szambe- 
Uoami  lub sługami gabinetu. T e n  zbytek
1 w o r ó w ,  ta Oi dob a przedpokotów nie^za- 
v sze i e u w p o l u  użyteczna.  Nasze położe-  
1, e nie potrzebuie takich obrońców.Bez zakli­
nania nawet  tych ,którzy  zatuią da w ny ch P a.  

i ó w,którzy  zachowutą dawne z w y c z a j e  i da. 
i- ne stosunki, i >. tapa łem chciel iby wznieść 
t i o w u  ołtarze d e s p o t y z m o w i ,  o y c z y z n a  
r.asza znaydzie l i cznych i walecznych o* 
L r o n c ó w , którzy  gotowemi  (Są nietylka 
ż y ć  z iey dobrodzie js tw , ale nawet  za  
nią umrzeć. Zn ay d ą  t ię  w  wszystk ich  
klassach naszey społecznośc i ,  pomiędzy  
dcbremi w i e ś o i a k a m i , pomiędzy właści ­
cielami g ru ct o w em i ,  pomiędzy  (górnika­
m i ,  i t. d. Nie noszą oni w p r a w d z i e  su­
kien z g w i a  darni;  honor ich nie iest na 
wierzchu piersi lub u gu z i ko w ey  d z i u rk i ,  
ale w sercu,  które iedynie d la  wolności  i  
c y c z y i n y  bi-.e. Niebieskie dzieci  ( t a k  na­
z y w a n o  źo łr . i r r .y  Szwedzkich pod K a ro ­
lem X i l . ) zostawi ły  nieco następców. Ro-
d .ay tch m e- os ta ł  w ostatniey w o y a ń z a



)(
oJUłttiego Gustawa tupełnie wytę pi ony ,  
I  ro d za j  ten przez chwalebne s»oie  czv-  
Py okaże Małpko lepiey niżeli który inn., 
Czystość śwoiego pochodu i prawnuici .

”  Jakież wym knęło  mi się t e n z  s ł o ­
w o !  W  i m i e n i u ' pra» n o i c i , mowi.z S ie-  
rtlieccy i Francuzcy s i r - n n i c y  lenności  , 

rozp remie Rossyia z S t we c i  ia w o v n ę .  

p o w a ż a m y  się lednak 2a=yt»ć tych &ż 

nadto prawnych B a n ó w  , czego n. is . ey  

p r a W n c ś c i  n i e  d o s t a i e ?  X ż e ,  k tórego :e« 
p r e z e n t a n c i  i u d u  Szwedzkiego n a  S e y m i e  

w Oerebro prawnie obrali , a lud obior ten 

potem zatwierdz i ł ,  pa nu ie  t e r a z  k o n s t y t u  

c y y n i e  w n asz etn kraiu.  J a k o  N as t ępc a  

tronu Jnastąpi* po Xci u A u g  . stenburg , a 
ako Król aiemoiey prRwoie po R>olu K a ­

r o l u  XIII- który przyjął  go z a swojego s y ­
na. W j r y s t k i e  M o c a r s t w a  u zn ał y  go przy 

wstąpieniu n a t ion i a * o  Króla S z w e d z k i e ­

go , i moc oręża nie  w y m o g ł a  tego uzna­

nia.  Pod i a k i m ż e  p o z o r e m  m o g ł a b y  się 
R oss y ia  w coś podobnego m i e s z a ć ,  kiedy 
0 ten* n i e m a  t e r a z  m o « j r ?  Czył iż  S z w e ­

c j i *  porwała się d o  o r ę ż a  z a  p r a w n o ś ć  

J w a n a ? C z y i  i  mi es za ł a  się d o  r o ż n s c h  

o d m i a n  w nasięp-.twie p a n u j ą c y c h  t e ra z w 
Europie D y n a s t y y  ? B o ż e  z a c h o w a y i  n i g d y  

nie m  ęsrsła się d o  s p ra w , k tór e do niev

nie należały,  L e c z  nawzaiec-i chor aby
\ - w

603 V
Karol  Jan o ś w i a ć c z y j  to ę-m* w:głodem 

dobra ,  powagi  i n i e p o d l e g ł o !  i S z n e c y i  , 

c o  Cesarz A l c x a n d c r  względem k r a i ó w  
swoi cl i .  Charakter obu M«>os rch ó w pow i. 

n ie n  z a  d{ugą p o m i ę d z y  n i e m i  p r z y i e ź ń ,  

p o k ó y  i spokoyność n as ze y  o y c iy  m y  za* 
r ę C ł s f . ,,

leyją zostawiono wolną l  spo.k<>yoą 

górach.
„ C o  się tycze w o r n y  między Szwe-  

cy ią  i Rossy ią ,  p erwszego przedmiotu ni- 
nieyszego l istu,  uważa m ia za ryc ia  obu 
M o n a r c h ó w ,  którzy nad rzeczonemi p s ń ,  
stwami panuią,  za  niepodobną. Poznal i  
się i zaczęli  się na wz ae tn  s t i cowa ć .  Król

Korzec

Dnia 21 i 22 Czerw co 1310.
Ceno z boi różnego gatunku nu Targu 

Krakowie sprzedawanych. "•
t. a. 3.  4.

:ec 2i .g r .  2i.gr. 2i.g r .  g i .  gf
Przenicy «8 —  16 15 14 —  12 —

Zy i a  10 —  9 —  8 15
„jcf zmienia 8 *5 8 —  7 »5 7

Owsa 3 — 4 2 a 4 1 5  —
■ 32 —  30 -
. Gr ochu 10   9 —

R z e p i k u  ____

w

8 —

26 —  25 —  
8 CS 8 —

C e n a  Z b o ż a  
J f  W arszawie d. 13 Czerwca.

Korzec Pszenicy od Złp, 20 do 54.
_  _  Ży ta  — ------ 14 _  l6
—  —  Jęczmi enia  —  —  12 15.
—— —- i.) w3 a —  —  —  Cf m  11.
—  —  G r o c h u ----- ia  —  16.

C e n a  Z b o ż a

W Gdańsku d. 14 Czerwca.

Ła s zt  28 Korcy wjru-szącv.
P s z e n i c y  od Złp- ógo do 900.

Ż y t a  —  —  520 —  Ó40.
Jęczmienia —  :—  —  4oo.
tiZwsa —  r- - 280 goo.
G*rochu —  —  5^° —  óoo,

x B i e g  P i e n i ę d z y

- Jf/ Krakowie d. 21 Czerwca.
Czer.  Zł. Holi; monetą C o u r a n t  Z ł p .  19 gr,
—  detto Cesarski . —  —  19 —
Pryd.  Pruskie . . , —  • 33 -*
L u i d o r ...............................*— 3Ó —  —
2oto frankowy $2 10
Szeiny W i e d e ń s k i e  z ą i s o  —  . 230 •—»-«
Z ł o t y  r yń sk i  Sziinasni • —  , 1. —

6*

5

D  O  JS I p; S  1 t  h  I A

wey
Dyrekcya  Główna Górnicza Z Mocy  Reskryptów W y s o k i e j  Ko mmis sy i  Fządo- 
Spraw W ew n ęt rzn y . b  i ł o b c y i  z dnia 12 fcitirca r. b, N. -.55 i z dnia i f  Maia r.



X  6 ° 4  X
b. N.Jtśs? w y d an yc h  . . j J j M a i y  , czyni  w.ndomo wszystk im cheć Dzie r i* wi *ni »  <Dóbl 
Gó rniczych  m a j ą c y m ,  i K w a l i f i k a c j ą  do Dzierżawienia Dóbr R z ą d o w y c h  wedle po* 
s t a n r w i t u '  JO. X .  Namiestnika Królewskiego po s i a d a j ą c y m , iż doia % L ip c*  r. b. *»J 
godziny 10 z rana  w Mieście W o j e w ó d z k i m  Kielcach w Kaocc l lary l  G łó w n e j D y.  
rekcyi  G ó r w c z e y  odbędzie się publiczna L i c / t a c y a  d wa  dni t rwać o u i ą c a  przez za* 
p ieczętowane  D e k l a r a c j e ,  na zadzierżawienie wedle zasad Dobrom Gór nicz ym  prze­
p i sa n y ch  fo lwarku  nowego  w Ekonomii  Kie leck ie j  położonego,  którego dochód M  
prctium fisci w summiezłp.  óotc- iest ustanowiony.  Ży cz ąc y ch  sobie zatem tey Dzierżawy  
■a dzień i godzinę oznaczoną zaprasza.  —  Dzi k ie  się na posiedzeniu G łó w n e j D y*  
rekcy i  kG ó rm cz ey  doia 12 C z e r w c a  i g r y  roku-

Za Dyrektora Głównego fjerew skt.
Tom aszew ski, Sek.  Jen. ,

J a s t i  z tb ik i .4 d . W . 'K
Miasto Sobkow z przyległem! wsiami  Nidą ,  Sokołow Górny , Sokołoi d o l n y ,  W leć  

mieCzbica  w Obwodzie  Stopnickim Pomiecie Szydłowskim a W o t e w o d z t w i e  K r a k o w ­
skim leżące ,  o z mile od Kielc 5 . mile od Pińczowa nad Rzeką Nidą ł spławną,  ri s 
iące ląk dostatek ,  las znaczny,  Kamie o wapienny , dziedziczne J W.  Stan sław* Hr bi 
Szaniawskiego,  Orderu Orła białego,  S. Stanisława K a w a le ra ,  z wolncy  ręki $3 do 
przedaoia.  Ż y c z ą c y  sobie te dobra n a b y ć ,  ma się udać do tYłaściei rla  d rb r  tyc h  
mieszkającego w Krakowie  w domu własnym na. G r o d z ki e j  Ulicy pod Nrem 180.

Kareta  «rj|dobrym stanie,  W a r s z a w s k i e j  F a b r y k i ,  iest ao sprzedania z wolnej  
ręki  j życz ący  sobie nabyć teyże , r a c z y  się u lać do Ur. Rogoz ińskiego,  mieszkająca* 
j .  w  Krakowie,  przy Placu Szczepańskim w domu °v Esteraichera pod L.  360.

L ekt yka  nowo wystawiona  za ws zy st  cierni I rekwizytami , znayduie się do sprzc* 
dania w Ramienicy  Pod N. 465 w ulicy S. Jana.

Dobra  O w c z a r y  niegdyś w woiewód-.twis Krakowskim sytuow ane  o V i l ę  od Kra 
ko wa  odległe , zostaiące w Królestwie Polskim dziś do obwodu Olkuskiego p r z y ł ą i z o *  
n e , są do sprzedania w ka źdv m C z as i e . —  Dobra rzeczone sltlad iią. się z następujących  
W i o s e k  i f o l w a r k ó w :

1) i !  Wsi O w c z a r y  t  fo.lwarkiem Niebyła ,. m aiące Las  J ę b o w y ,  sosnowy,  brzozo,  
w y ,  grabowy,  Cegielnią,  Browar na dwa garce murowany z wszelkiemi w y g od a m i ,  
Ąusfer/ią n o w i ,  wiezdną na.trafccie Wie lsopolskim , i K owala .  W tey W s r i e s t  dom 
w y g od ny  o i denastu Pokoiach p i ę k n y , dwie oiwnice m u ro w a n e ,  1 osobną O i f i c v n ą  z
4.ń 1 pokoikami  z kuchnią wy g od ną  i piwnicą osobną,  prócz  innychzabudowań i wy*, 
g ód.m a s a d y , f i ' ikia , łasi  i staw.

2 )  Z. Wsi  Górna Wieś , maiącey: fo lw a rk  Gó rn o wi ey ik i  z Ow czarnią  t  takim fsa- 
mem- Lasem iak. i O w cz a r y  , a nadto zn 1 duie s.ię w mey kamień w a p i e n n y ,  l k j m ie ń  
do  murowania  zdatny , ma. Austeryą wielką nową wygodną  na trakcie Warsza ws kim 
i  ma ł .ąki .

3) Z W»i Ghr l icy  wie ik iey ,  jmaiace® f o l w a r k ,  M ły n  na r ze ce ,  sady łąki i  

las ia . i w p o w y ż s z y c h  Wioskach; Wszystkie  te Wioski  maią osobnych W ło ś c i a n ,  
o s o b n e  rozgraniczenie,  osobne l a s y ,  lezą na samcy  granicy Rz et zy p os o oi i t ey  K r a k ó w ,  
sk ie y ,  i mogą b y d ź  sprzedane n etylko razem, ale każda W i eś  osobnot  Gruntów do> 
b r j . f i  maią dostatkiem,  Więcey żytnych iak pszennych.

K tok ol wi tk  b y  sobie ż y c z y ł  tych n .b y c i a  razem lub cz ąst ko w o,  albo r oz pa trz yć  
się w J.0wertarzu,  ma się udać do Dziedzica D ó b r  rzeczonych ciągle w Krakowie  w  
R j n k u  pod Nrem *3 mieszkającego , a tak o Ceo>e tvch , iako i C z y n s z a c h ,  Daninach  
i, . d. z wsze lką  dokładnością dowiedzieć si  ̂ może i na Gruncie ,  o Stanie tych
D ó b r  przekonać sif.  U Dziedij ra  znaydzie oprócz tego orz/gotowane wsze lki*
dpyrody cc do zn pe !neąo bezpieczeństwa kapna tychże Dóbr .


